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Organizacya Najwyższego Trybunału kasacyj- 
nego w Wiedniu, wywołała Jeżeli dziennikom i 
korespondencyom wierzyć można, w wielu miej- 
scach nieukontentowanie, nawet opozycyą. Przy- 
czynę nieukontentowania upatrajemy w duchu pro- 
wizorycznym przebijającym Się w jego organiz- 
mie, jako niemniej w zasadzie, która podziałowi 
trybunału na senaty czy sekcye przewodniczyła. 
Zanim jednak z tego wytłómaczyć się zdołamy, 
musimy słów kilka powiedzieć o ile zasady na- 
sze zgadzają się z zasadami w przedstawieniu 
p. ministra sprawiedliwości co do powyższćj or- 
ganizacyi objawionemi. Przestawienie to poda- 
liśmy w skróceniu czytelnikom w Nr. 185 pisma 
naszego: organizacya jest tylko przedstawienia te= 

o ścisłą następnością w paragrafy ujeta. 

Podzielamy zupełnie zdanie p. ministra, gdy 
utrzymuje, iż przekształcenie sądownictwa w mo- 
narchii nie powinno się ograniczać na władzach 
sądowych w pojed ynczych krajach koronnych czyli 
prowincyach, lecz musi się także rozciągnąć do 
trybunału najwyższego, który dla jak najwięk- 
szej jedności w wymiarze spra ICENA A ag 
że być tylko jeden dla całćj monarchii. Zga- 
dzamy się nawet gdy powiada, iż trybunał ten 
w Wiedniu być powinien, pomimo ważnćj okoli- 
czności znacznego tćj stolicy od wielu krajów ko- 
rommych oddalenia. Zgadzamy się zaś nie dla 
tego, aby ta okoliczność niezasługiwała na uwa- 
gęs-jakto mtwiemiztzm? mmo 
łatwe komunikacye lub dodanie sądom krajowym 
trzecićj instancyi, usuniętą być miała; ale szcze- 
gólnićj dla zasady, za którą zawsze obstajemy, 
aby każda wdadza zeentralizowaną była w naj- 
wyższćj sferze dla nadania ostatecznego kierun- 
ku czyli utrzymania harmonii. Szukając zalety 
tej we władzy, życzymy sob'e znaleść ją we 
władzy sądowniczćj. Również w zupełućj z przed- 
stawieniem zostajemy zgodzie co do zakresu dzia- 
łania najwyższego a par tojest: co do rozdziału 
procedury sądowej a administracyi, co do roz- 
strzygania ostatecznie w sprawach, gdzie chodzi 
o kompetencyą, delegacye itd. Przyznajemy mu 
chetnie stanowisko najwyższe, co do karności w 
sądownictwie; żądamy dla niego Stanowiska nie- 
podiegłego w prawie robienia wniosków do rzą- 
du, i. wreszcie uznajemy konecongad powierzenia 
głównego jednćj tylko osobie kierunku Sa to 
wszystkie ogólne zasady, zek, z eść 
wszędzie swoje zastósowanie, je rybuna: naj- 
wyższy warunkom koniecznym swego istnienia i 
działania godnie ma odpowiedzieć. Przejdźmy 
do najwyższego sądu w Wiedniu. > 

Tutaj zgodzić się nie możemy Z przedstawie- 
niem, gdy mówiąc o senacie w Weronie, żąda 
odebrania mu teraz władzy administracyjnej a 
późnićj przeniesienia go do Wiednia, skoro tego 
reoganizzcya władz sądowych „dozwoli, gdy u= 
że działalność najwyższego „wybunadu 
nie na rozstrzygnięciu o nieważności 
skargi ograniczoną zostanie, pr s rka 
wana nowa procedura karna ad: bez „sy paT 
jach koronnych dotąd wprowa Pda 2 SE 
nie mogła, i zmiana procedury ak i J z = 
dach jawności i ustności (mündlich rr ) ii ss 
ką zasługuje uwagę zanim wprowa mi SE 
Niezgadzamy się na te przyczyny; 'u90 zgodzić 
z ać ieh skutki tojest: że trybunał naj- 
Się musimy na ich skutki tojest: 2e WYU ej 
wyższy teraz, w sprawach karnych ze ai 
całkiem zastósować do istniejącéj w każ oi ter 
ju koronnym procedury; w sprawach zas ko CRY 
prywatnego winien uwzględnić prawa w prowin- 
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cyach egzystujące. Zgodzić się zaś nie możemy 
na przyczyny dla tego, żę są prowizoryczne: jak- 
to zresztą samo przedstąwienie tłómaczy, iż nie- 
właściwem byłoby w chwili, gdy te prawa prze- 
rabiają się po większej części i to na nowćj za- 
sadzie używać do starćj procedury nowego kas- 
sacyjnego środka, który naturalnie z duchem w 
nich przewodniczącym całkiem stać nie może w 
harmonii. 


tak w gronie członków najwyższy trybunał skła- 
dających różnemi Językami mówiących, reprezen- 
towane być muszą. Nie możemy się zgodzić na 
sprowadzenie różnicy w narodowościach do sa- 
méj tylko różnicy w językach; zgoła nie może 
się zgodzić na zasadę podziału, albowiem wj- 
dzimy, ze za nią wzięty jest znowu skutek, sko- 
ro tylko jego przyczyna takowćj dostarczyć mo- 
gła. I tu upatrujemy drugą przyczynę owego 
nieukontentowania, o któróm na początku: artykułu 
wspomnieliśmy. 

I w samćj rzeczy; jakaż mogła być przyczyna 
owćj różnicy wprawodawstwie, która dziś podział 
najwyższego "Trybunału wywołuje, jeżeli nie ró- 
żnica narodowości? Różnica języków rezultatu 
podobnego sprowadzić nie mogła. Na czómże 
się opiera duch każdego wszczególności z tych 
różnych prawodawstw, jeżeli nie na potrzebach 
duchem każdćj narodowości wywoł:nych ? Najle- 
psza znajomość języka nie da tutaj wystarczają- 
céj odpowiedzi. Gdzież wreszcie znaleść ów ka= 
mień probierczy prawdziwego zastosowania owćj 
różnicy prawodawczćj, w najzawilszych zwła- 
szcza sprawach, jak te które, przed najwyższym 
Trybunałem stawać będą, jeżeli nie w przyczy 
nie, która tę różnicę dyktowała tojest w narodo- 
wości? Nie możemy przeto jak tylko w narodo= 
wości widzieć tę zasadę podziału, którą jako 
szkodliwą przedstawienie usuwa. 

Niechcielibyśmy, „aby. kto w tym co mówimy 


i co nam jeszcze do powiedzenia zostaje, chciał 
widzieć jakąś bezwzględną systematyczną dą- 
żność Federacyjną. Za systematem żadnym ja- 
ko takim nie uganiamy się wcale: w narodowo- 
ści widzimy zasadę, ale jéj nigdy za narzędzie 
do popierania pierwszych nie używamy. Jeżeli tak 
za nią przy organizacyi sądu najwyższego „ob= 
stajemy, to dla tego, iż kładziemy Ją wyżej ani- 
żeli wszelkie centralizacyjne lub federacyjne sy- 
stemata. W narodowości widzimy siłę jaką rzad- 
ko która posiada zasada — widzimy trwałość ja- 
ką tylko synteza przeszłości, teraźniejszości i 
przyszłości dać może. Jednćm słowem narodo- 
wość jest to zasada, która nietylko ma wielką 
historyczną wartość, ale nierównie większą je- 
szcze teraźniejszą i przyszłą, ma zatem organi- 
czną ważność. l dla te właśnie, iż takie jest 
nasze najgłębsze przeKonanie, żałować nam mo- 
ceno przychodzi, iż w podstawie takićj budowy, 
jaką jest organizacya najwyższego 'Trubunału, 
należnego nie zajęła miejsca. W narodowości 
bowiem byłaby organizacya znalazła pewną sta- 
nowczość, równoważącą prowizoryum, do jakie- 
go ją chwilowe prowadziły stosunki. af 

Co więcćj, podział sekcyi sadu najwyższego 
według tój zasady nie tylko, iż obecnie p. za- 
sady jedności nie mógł być zt: 2 wig Alin zda- 
niem naszćm, nawet wrazie, gdy by Jeden kodex 
dla całego państwa został ogtoszOdy; 2 dpowia- 
dałby zupełnie harmonii téj organizacyi, jaką mo- 
narchia w życie wprowadzić, 0 ile sądzić może- 
my, zamierzyła. R ee on w sadownictwie 
owem podłączeniem , Ć sopułą ) wszystkich pro- 
wincyonalnych trybuna PIW decydującem wy- 
rokowania , jakiem być mają zgroniądzenia krajo- 
we w sejmie państwa pod najwyższą władzą w 0- 
statecznym kierunku, ; 

Zdaje nam Się, lżesmy się dostatecznie z 7a= 
łożonego zadania wywiązali. Dodać tylko mu- 
simy, iż pragnąc usilnie organizacyi w kraju na- 
szym, radzibyśmy widzieć jak najwięcej Użytą 
do tego jedną z najmocniejszej sprężyn, organi- 
zmu w towarzystwie, którą jest niezawod.ie naj- 


tnićj tylko konsekwencyą. Ważnćj kwestyi: 
La 
5 2) je koronne równo 
obowiązującego kodeksu? przesądzać nie chcemy. 
Wszakże zdaniem naszem, organizm żadnego pań- 
stwa, skoro jest oparty na silnej instytucyi gmin- 
nej załatwiającćj kwestye pod względem miejsco- 
wości, i posiada porządnie funkcyonującą w ca- 
łem swem znaczeniu instytucyą sądów przysię- 
głych, nie może nigdy wykluczać (jakikolwiek 
zresztą różnorodny bydby żywioł krajów „w skład 
jego wchodzących) korzyść! prawodawczćj jedne- 
go duchowi czasu odpowiedniego ustaw zbioru. 
Dlatego też, że spodziewamy się niejako podobnćj 
dążności w mężach u steru rządu będących, dla 
tego ośmielilibyśmy się może organizacyą sądu 
najwyższego w tćj chwili Z cokolwiek przedwcze= 
śną uważać, właśnie ze wZględu na brak tako= 
wego kodeksu. Skoro jednak z ważnych zape- 
wne, chociaż nieznanych nam, wyższych pobudek, 
postanowiono w organizacj)! państwa krok ten w 
duchu prowizorycznym uczynić, w innym bowiem 
być nie mógł; uznajemy % P- ministrem potrzebę 
podzielenia najwyższego trybunału na sekcye. Ale 
znów zgodzić się nie możem na t0, IŻ, Austrya 
będąc państwem, gdzie różnemi mówią językami, 
musi jednak mieć trybunał najwyższy podzielony 
na sekcye według różnie W prawodawstwie a nie 
według odróżnień narodovości. Idzie bowiem 
szczególnićj 0 to, mówi ij 


dalój memoryał, aby 
sprawa każda bez nadwerężenia istniejącego pra- 
wa osądzoną była; a dostateczną już będzie rę- 
kojmią, jeżeli sprawa znajdźi w łonie sądu kil- 
tu mężów posiadających Język tego kraju, do 
którego należy, Większe Iwzględnienie narodo- 
WOŚCI, stanefoby na zawadzie zasadzie jedności 
koniecznćj w najw. trybunale. 

„| rzyznajemy z chęcią, iż idzie głównie 0 wy- 
miar sprawiedliwości, ale twierdzimy zarazem, 
iż Są inne bardzo ważne względy, nie już dzia- 
łania ale samego organizmi dotyczące, które na 
uwagę zasługują, tem więcćj, iż do osiągnięcia 
głównego celu nie były na przeszkodzie. Nie poj- 
mujemy bowiem w czóm podział sekcyi na narodo- 
wosci, zasadzie jedności miał ubliżać, skoro te i 
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inii telegraficznćj pod wodą kanapu „Grande;* które 
ak się zdaje pomyślnym uwieńczone bę ą skutkiem. 

— W Trewizie z wielkim cafćj publiczności zadzi- 
wienićm, prosty żołnierz z węgierskiego pułku pie- 
choty austryackićj odnawia obrazy po kościołach. 
Jestto jenialny artysta węgierski, który się w sziu- 
ce malarskićj kształcił, pod pęzlem sławnego Kaul- 
bacha w Monachium. 

— Piszą z Aten na d. 6 sierpnia, iż Grecya pod- 
czas niebytności króla, który 8go t. m. do Niemiec 
wyjeżdza otrzyma rezencyę. Radzie ministrów królowa 
ma prezydować. Złoży ona przysięgę na konstytu- 
cyą, i parlament zamkniętym zostanie.  Regencya 
w senacie wywołała małą oppozycyą. Dwóch mini- 
strów podało się do dymisji. 

KROLESTWO POLSKIE 

Warszawa 14 sierpnia. Czytamy w Kurycrze 
Warszawskim : Piękny i godny naśladowania przy= 
kład, jaki nam daje jeden z szanownych czytelni= 
ków naszych z prowincyi, który przy nader zajmu- 
jącym liście przesyła nam zarazem złp. 1270 na 
wsparcie pogorzelców Krakowa , zniewala nas do 
powtórzenia dosłownie rzeczonego listu. z nadmie- 
niem, iż kwota powyższa, w następnój XVII skład= 
ce zamieszczoną zostanie : „Wnosząc. z odebranego 
wrażenia, mniemam, że wiadomość 0 pożarze Krako- 
wa z boleścią przez kraj cały przyjętą została, Po- 
czątkowe składki w Kuryerze Warszawskim ogło- 
szone, dowodzą, jak skwapliwie osoby wsz! lkich 
stanów spieszą ze złożeniem swych dulków. 1 za- 
iste, tak wielka klęska, jedynie wielkościa ofiar zła 
godzoną być może. Hamburg był tylko jednćm zbo- 
zatych ognisk handlu świata, a przecież składanym 
groszem okazalsze w nim wkrótce domy i ogromniej- 
sze składy wzniesiono. Gród starożytny, jest pomni- 
kiem historycznym; zbiór to pamiątek cały kraj ob- 
chodzących. Z kroniki każdego niemal domu, wysnuć 
można wątek wspomnień, przeszłość kilko- wiekową 
obejmujących.  Wspanialszym go % gruzów odbudo- 
wać, a sroga klęską dotkniętym wspołrodakom, nieść 
pomoc i pociechę, powinno być świętym dla nas obo- 
wiązkiem. Skierujmy ku tenin celowi usiłowania na- 
sze; ograniczeniem potrzeb zbytkowych pomnożmy 0= 
szezędności, które na taki użytek obrócone, staną SiĘ 
dla nas źródłem wewnętrznego zadowolenia z dopet- 
nionćj powinności.“ 

— Piszą z Kalisza pod dniem 10 sierpnia: Wo- 
jenne pogłoski, które wojsko rosyjskie w Królestwie 
tyle na wiosnę zatradniały, a w ostatnich miesiącach 
ucichły, znowu słyszeć się dają i w najróżnorodniej - 
szy sposób tłómaczone bywają. Mianowicie pogło= 
ski te zażywiają coraz bardzićj zawikłane interesa 
Niemiec i wojny szleswicko-holsztyńskićj, I dają chę 
inćj do wojny armii widoki nowćj kampanii. km wię- 
eéj bowiem wikłają się stósunki polityczne w Śrad= 
kowćj Europie, tém więcćj. rośnie polęga Rosyi, któ- 
rój panujący poważną rolę pośrednika odegrać, a na- 
wet w razie potrzeby siłą wszystko zakończyć jest 
w stanie. © Rosyi, która ma swe wojska w pogra- 
rieznych Niemiec guberniach, można powiedzieć: Duo- 
bus litigantibus tertius gaudet. Utrzymanie wojska 
kosztuje państwo to mnićj daleko, aniżeli każde inne 
w Europie, i stąd też jest mu daleko łatwićj wartę 
w sto tysięcy odbywać, i z każdćj okoliczności fizy- 
czną lub moralną wyciągnąć korzyść przez utrzyma- 
nie swej powagi lub zasady, i okazanie swćj mocy. 
Gdyby inne państwa chciały jako równowagę, z ró= 
wnie liczną ajencyą ciagle stać pod. bronią, toby 
z przyczyny kosztów, jakie u nich utrzymanie waj- 
ska na stopie wojennćj za sobą pociąga, w pewnym 
przeciągu czasu zrujnowane były, a korzyść za- 
wszeby po stronie Rosyi została, któraby się nawet 
wtedy wcałe nie łab mało co osłabioną widziała. — 
Szef dyplomatycznćj kancelaryi, która ze sztabem 
głównym czynnćj armii jest w połączeniu, radca 
państwa Krasenstern, wrócił z Petersburga do War- 
szawy. 

— Smutne wiadomości o powstaniu chPopskiem po 
prawćj stronie Niemna, które wczoraj podałiśmy, czy- 
tamy dzisiaj potwierdzone w innym dzienniku. Po- 
wtarzają się one coraz częścićj, pomimo, że zawsze 
dotąd od blisko konstylującego wojska przylłumiane 
bywają, pomimo najsnrowszych kar, które spotykają 
buntownicze osady. Są one niezawodnie przepowie- 
ścią okropnych katastrof. Sięgają one bowiem €oraz 
dalej i głębićj, i wpajają ducha nieukontentowania i 
nienawiści przeciw szlachcie czyli właścicielom grun- 
towym, którzy ich przytłamienie muszą rządowi po- 
lecać. Przygotowuje się tym sposobem ogólne pod- 
danych przeciw panom powstanie, albowiem bunty te, 
które się w zachodnich maczęły prowincyach, dalćj 
się ku Rosyi rozszerzają, Wina bywa przez szlachtę na 
rząd składana, iż zniesieniem podaństwa w dobrach 
koronnych stał się pierwszą tych buntów przyczyna; 
i rzeczą uwagi jest godną ; 1% powszechne jest u 
chłopów mniemanie; jakoby Cesarz chciał, aby każdy 
Rosyanin był wolnym, ale szlachta wolności tćj nie 
chce i Cesarzowi się sprzeciwia (1), Wojskowe na- 
wet dekreta J egzekucye nie przykonywają ich wcale, 
Utrzymoją ; iż Cesarz o tém nie wie, Nihil novi 
sub sole: 
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ny bieg rzeczy, rzuciły do reorganizacyi wewnętrzaćj rozmaitych 
Przegląd Polityczny. 


państw, nowe i pożytoczne pomysły, ale niezłamały «fi oe 
r p n + + i ~ ów Ktore 
Najważniejszym w téj chwili wypadkiem jest nieszczę- Fiets kipana pa aas 4 sA jest pu- 
śliwy spór duchowieństwa i rządu w Sardynii. podane | ceee 8 dwor lą IW mea. d0 ZA gabinetowa, 
w dniu wczorajszym przez naszego korespondenta wic- tligzo AFA BY: Coża, golityka, Pa R zed dwoma 
deńskiego wiadomości, uzupełniamy dzisiaj szczegółami, | Smera Sig na tygh-frojtalach, tak w tój chwili, jeż 1 

jakieśmy powzięli z dzienników. Wedlug ostatnich do= | "Y: w ii SE francuska uznała „ię zasad 

niesień Z d. 4i b. m. z Turynu, sprawa daleką jest je- pokój Austryi z Piemontem, pokój Prus z Danią " 
szcze od załalwienia. Minisieryam żądało, aby areybi- 

skup złożył swoją godność, a na odmowną tegoż odpo- 
wiedź nakazało go uwięzić w fortecy Fenestrella i oddać 
pod sąd zwyczajnych trybunałów, jako obwinionego o pod- 
żegauie do nieposłuszeństwa prawom krajowym. „Król 
polecił ministrowi sprawiedliwości hr. Siccardi, aby sie 
chwycóno jak najenergiczniejszych środków przeciw wszy- 
stkim burzycielom spokoju publicznego. Gabinet chce się 
przed Izbami usprawiedliwić, przed Izbą z swego postę- 
powania, i w lym celu ma zwołać nadzwyczajne posie- 
dzenie.. Wszystkie dzienniki wzywają władze do surowo- 
ści, «niektóre doradzają nawet konfiskatę dóbr ducho- 
wnych; mieszkańcy oburzeni są na duchowieństwo. 

Niemożna dość odżałować tego opłakanego wypadku. 
który dla obu stron ciężkie przyniesie następstwa. Pra- 
wda, że możnaby się spodziewać po duchowieństwie 
więcćj wyrozumiałości i Tagodności, więcćj pieczy 0 pu- 
bliczny spokój, który Tatwo zamieszać ale niełatwo przy- 
wrócić, alę z drugićj strony niepodobna kościołowi od- 
mówić praw wolnego szafunku tego eo jego rozdawnic- 
twa wyłącznie jest poruczonćm. W tem więc, że atey- 
biskup niedozwolił udzielić dogorywającemu ministrowi 
świętych Sakramentów, według kodeksu i najpierwszych 
idei prawa stowarzyszenia, niemożemy widzieć przestępstwa 
kryminalnego ; ministeryum widzi je więc we wzgardzie. 
jak utrzymuje, praw krajowych i wywołaniu zamieszania 
publicznego. Zanadło jednostronne i rozjątrzonem pió- 
rem podane czytamy dotad opisy; abyśmy według nich coś 
pewatgy. orzec mogli, ale jakkolwiek bądź już dzisiaj 
najgorsze powtarzamy, dadzą się dla obu stron przewi- 
dzieć następstwa. | 

Niezgoda z kościofem żadnemu dotąd rządowi nie wy- 
szła! podobno na dobre, bo żaden bez pomocy religii i du- 
chowieństwa pokoju publicznego utrzymać nie może ; z drus 
gićj strony niewyrozumiałość arcybiskupa, aczkolwiek w gor- 
liwości jego 0 prawa kościoła, biorąca źródło zniechę- 
äta mieszkańców i nakłoniła ich wszystkich na stronę 
gabinetu tak dalece, że najradykalniejsze nawet dzienniki, 
dła których rząd w Sardynii nigdy nie był dość konsty- 
tucyjnym , dzisiaj domagają się odeń całćj surowości po- 
stępowania przeciw duchowieństwu. Jeżli arcybiskup chciał 
yrzękonać naród 0 niesprawiedliwości ministeryum, stóso- 
wniejszą była może ku temu inna droga bardzićj z miłością 
bliźniego zgodna. 

Nowy Cesarz chiński wydał rozkaz tolerowania wszyst- 
kich sekt chrześciańskich. Ważny ten dekret jest wska- 
zówką przyszłego kierunku polityki państwa niebieskiego 
i nieznane jego ziemie podróżnym europejskim 1 zacho- 
dnićj cywilizacyi otworzy, chociaż, nie przeczymy bynaj- 
mqićj, podkopie dotychczasowe podwaliny krajów „Syna 
Słońca. * 


wów 14 sierpnia. Lista VII darów na wsparcie 
po rzelców miasta Krakowa, do komitetu pogorzel: 
miasta Lwowa złożonych, razem z poprze 'm*jącemi 
listami wynosi: 3 duk. 1 rs. i 6076 złr.58 kr. m.k. 
PRACZE e 
Wiedeń 14 sierpnia. Codziennie nowe rozporzą” 
dzenia przychodzą nam z Wiednia, Jeszcze niemo- 
gliśmy podać nies yckanie długiego rozporzadzenia, 
co do egzaminów rządowych w wczorajszćj Gezecie 
Wiedeńskićj umieszczonego , atoli dzisiejsza przyno- 
si nam nowe przedstawienie ministra sprawiedliwo- 
ści i oraz rozporządzenie tycząre się różnych rodza- 
sy. praktyki sądowniczej i praktycznych cgzamioów 
sądowych. Postaramy się mimo szczupłości miejsca 
W Naszem piśmie stawić czoło temu napływowi u- 
staw; aby Żadnego punkta w dziele organizacy! pan- 
stwa bez wyjadomienią 0 nim czytelników naszych, 
nie zostawię, ż 
szą Miuisteryum spraw wewnętrznych, W porozn- 
mieniu Z ido SE robót publicznych rozporzadzi- 
ło, iż od = ane lub restauracya spalonych w Kra- 
kówie domow prie Się ma stosownie do umyś nie w tym 
celu wydanyć! | dhados cych przepisów ; jakoteż 
że pozwolenie doo udoWania gmachu nikomu udzie- 
lone być nie. po W108? pi do odreperowania 
jego domu z powyższe. przepisami w zupełności 
się nie zgadza. l -OR 


l 
J 


rawa niemiecka 


o za nietykalną; 
ha nićj się opar- 


Ty: rozburzona na różnych punktach iluropa, wróciła onta pod to 


ogólne prawo; jedne Niemey krążą w rewolucyjnym s SAR: 
cya, Anglia, Rossys i Austrya sądzą, że jedyny pasó» Z 
z tego wiru jest powrot do organizacyi przed 43m gorjem} gabinet 
berliński dzieli to przekonanie w gruncie. pziwię się przeto coraz 
mocnićj, Że szanowny wasz korespondent Z 
tę rzecz całą zapatruje okiem. Jego zdaniem, 
może rozwiazać węzeł niemiecki; mniema, że dla Prus zwłaszcza, 
ten środek jest jedynie zbawienny. Twierdzi. iż się ku niemu rząd 
i lud skłaniająz twierdzi również, że Austrya do wojny się gotuje. 
i że nawet chce ją rozpocząć: oskrzydlając, jak powiada sz. ko- 
respondent Prusy, przez wojsko niemieckie, posuniete ku Ilolszty- 
nowi, w celu niby ratowania tego księstwa. Od roku, najmniéj 


Berlina innem się na 
wojna i tylko wojna 


dwa razy na miesiąc podług najsumiennicjszych dzienników. woj- 
ska pruskie szły na granice Szląska; lub austryjachie wpadały do 
Saxonii. Czasby przestać bawić się w wojnę na papierze. Bo woj- 
ny rzeczywistćj miedzy Prusami i Austrya, więcćj niż kiedykol-- 
wiek zapóźno. Pokazałem w jednym z poprzednich moich listów 
korzyści dla Europy i dla samychże Prus i Austryi, z pokoju mig- 
dzy temi dwoma państwami; pytam teraz ua szczere: jaki powód 
do wojny. jakie zasoby do jej prowadzenia, jakie z nićj korzyści 
dla jednój lub dla drugićj strony, i nareszcie jakie są już ku temu 
przygotowania? Szanowny korespondent mówi, że landwer pruski 
ma być zmobilizowany. Wszakżeż już byt raz, i cóż potóm? Ko- 


<ztowała ta próba, potrzebna na ówezas może dla postracha na 
rewolucyn. kilka milionów; echeiaTżeby ję dziś bez potrzeby rząd 


pruski odnowić? I dla czego? Czy dla postrachu tylko przeciw 
Avstryi? To niedosyć? Czy do rozpoczęcia kroków wojennych? 
To również za mało. Wojna bez 50 milionów talarów w kassie 
ze strony Prus przeciw Austryi, jest utopią. Zdobyte księstwa. 
jeżliby o nie rzecz szła, niewystarczyłyby na pokrycie tych ko- 
sztów, Kto zaręczy zresztą, że Da taką zdobycz pozwoliłyby o- 
ścienne państwa? Patrzały one spokojnie na Związek 26g0 maja. 
bo czuły że niedojdzie do skutku; patrzyć będą spokojnie na le- 
galne zaokrąglenie Prus przez koncessyc i układy wśród Rzeszy 
niemieckićj z Austrya i innemi tej Rzeszy stanami, bo czują, że 
cz naruszenia traktatów, i że jest 


| 
| 
| 
| 


to zaokrągienie stać się może b 
nawet potrzebnem dla równowagi Curopejskićj; ale jestem przeko- 
nany, że niepozwoliłyby na żaden zabór, burzący gwałtem tę ró- 
wnowagę i pokój. Sądzę przeto; że Prusy niemają ani powoda do 
wojny, ani tak wielkich w najpom) Ślniejszym razie w wojnie wi- 
doków. Austrya to pojmuje pąrdzo dobrze i dłatego nietylko że 
niemyśli o żadaćj wojnie, nietylko %* nierobi żadnych przygoto- 
wań; ale przeciwnie zmniejsza: powtarzam z pewnością, swe woj- 

w tój chwili zaledwo 20,700. Czy 


ska. Korpus w Czechach ma À 
to znak do wojny? Czwarte bataliony wracają do domu, Jednóm 


słowem, między jenerafami i judźmi polityoznymi w Wiedniu, woj- 
na z Prusami, liczy się do marzeń tysiąca i jednój nocy. 
Kwestya duńska obejdzie się także, jakem to już dawnićj powie- 
dział, bez interwencyi zbrojnój ze strony Niemiec. Wojska duń- 
skie nieprzejdą za Bider; i nego") Je rozpoczęte pod styrem za- 
granicznych mocarstw rozwiążę rzecz całą, bez nowego krwi ro- 


zlewu. 
Co do Niemiec, już jest rzec”,PO"nA. że Bundestag. się ntwo- 


rzył. Ostatnie nawet wiadomość = odebrane z Berlina, niepodda- 
ją wątpliwości, że Prasy w nim 5'3 Ung Na, tém polu dyploma- 
cya pruska ma korzystną rolg’ niech się stara przeprowadzić na 
swój rachunek teoryą des enclave** tak dobrze w polityce żnaną i 


tak nawet często praktykowan?: e; lepićj niż wszystkie inne pla- 
wcjny. 


ny; i to się osiągnąć może be? 3 b 
(Wiadomości bieżące): Wiede 44 sierpnia. -Na 
dniu 28 b. m. zn jdujacy S'S W Wiednia Słowianie 
mają zamiar ułożyć bal (Deseda), w sali „Szperla* na 
korzyść pogorzelców krakowskich. 

— Onegdaj jenera? Łide”Ś miał „udyencyą u ''woru. 
, — W zimie ogrzewane wagony wejdą zapewne w u- 
Żywanie. OQdbyte próby wypadły pomyślnie. P. Mei- 
szner, któremu wyna'azek ten zawdzięczyć trzeba 
lubo sekret sobie wymówi” Zastosowanie jednak te- 
goż wownątrz państwa bezpłatnie zaofiarował. 

— Nieszczęśliwe miast Chrudim, które w osta- 
tnim pożarze tak okrop?'? odbyło w żałobie swojćj 
ucierpiała na d. 44 b. m- Soroczną uroczystość obra- 
zu $. Salwatora. cudowneg9 7 CZASÓW wojen Szwedz- 
kich w 47 wieku. 

— W Wenecyi czynią teraz próby zaprowadzenją 


s | sf = 2). p SeeD T . 


NIEMCY. 

+ Berlin 13 sierpnia. Kryzys ministeryalna trwająca od kilku 
dni przeminęła szczęśliwie. Zdanie Manteufia w polityce piem'ec- 
kićj, przemogło przeciw zdaniu Radowitza. Ministeryum całe po- 
zostaje przy sterze rządu. Polityka czynu spacja ma politykę 
odraczania. Unia zyskać ma stanowcze 1 definitywne zatwierdze- 
nie. Dzisiejsze dzienniki zamieszczają wystósowane w tym wzglę- 
dzie przez ministra spraw zagranieznych , Schleinitza, oznajmicnie 
do kolegium książąt związkowych. Minister donosi prezydentowi 
kolegium, Radowitzowi, że gabinet pruski wyprawił do posła swe- 
go w Wiedniu dwie noty z daty 4go i 5go b. m., w cclu zakomu- 
nikowania ich gabinetowi austryackiemu, tćj osnowy: że rząd pru- 
ski zdecydował sig, bronić wościkiemi służącemi mu środkami 
swego honoru i znaczenia, i dopełnić obowiązku swego względem 
Niemiec. Oświadczenie to uciszyło roznamiętnioną dotychczasową 
bezczynnością i ciągłą przewłoką ds, publiczną. Dzienniki opo- 
zycyjne postanowiły oczekiwać z reżygnacyą rezultatu wyprawio- 
nych do Wiednia not wzmiankowauych. Jedna z nich tyczy się 
Unii, druga przejścia wojsk badeńskich do Prus. W tamtój gabi- 
net pruski oświadcza, że od Unii nie odstąpi, w tćj, że gwałt 
gwałtem odeprze; gdyby Austryą czyniła przeszkody przechodowi 
wojska badeńskiego przez Mogancyą. A ponieważ Austrya z ró- 
wną kategorycznością gówiądczyła się za restauracyą Bundestagu 
i przeciw militarnéj konwencyi Badenii z Prusami, oczekujemy 
z niewypowiedzianą ciekawością, czy i który z rządów drugiemu 
ustąpi — innemi sowy: szy, pokoju albo wojny spodziewać się ma- 
my? Pośrednićj drogi ku załatwieniu sporu nikt nie wygląda, bo 
ta mogłaby tylko być przedłużeniem obecnego stanu poniżenia, któ- 
reby kryzys dzisicjszą tylko tém niebespicczniejszą uczyniło. Po= 
kój mógłby Si$ tylko z hańbą skończyć dla Prus, gdyby Austryi 
najmaicjszą jeszcze zrobiono koncesyą. Pokoju, nawet takicgo, ży- 
czy sobie tutejsza reakcya, drżąc na myśl niebespieczeń-tw, któ- 
reby na Prusy sprowadzić mogła wojna z Austryą wspamaganą 
przez Anglia; Francyą i Rossyą. I obawa ta niejest bez słuszno- 
Ści. Haniebny pokój przed wojną lepszyhy jeszcze zgotował los 
dla Prus, aniżeli pokój po wojnie, po upom gabinetowój, w któ- 
réjby Prusy niczawodnie uległy, i rwa się masiat na anliy 
Europy: Jeżeliby więc alternatywa dzisiejsza, zag Sepma ng) 
obawy, na wojnę wypadła, wojna ta musiałaby się śsiychiaśE za 

à aby liczyć można na zwycięztwo. Ale aray 
aby massy narodu nicmicckicgo na swoją 
ebaby zmienić. radykalnie dotychczasową 
ić do obietnie marcowych. 


mienić na ludową, 
ludową wojnę podnieść, 
strone przeciągnąć, potrz P 
polityke wewnętrzną , potrzebaby powróc 
potrzebaby uroczystym aktem zaprzeć się tego wszystkiega, co do- 
tąd uczyniono w celu utrzymania tak zwanego porządku. Czy rząd 
będzie miał odwagę rzucić się na nowo w objęcia ludu? Czy nic- 
bespieczeństwa ze strony Europy nie bedą mu się mniejsze i zno- 
Śniejsze wydawały, niż ze strony ludu przych i 
sil swoich? Podobnoby się niemylimy, uważając pierwsze przypusz- 
c za więcćj zbliżone do prawdy. W Każdym razie jestto bar- 
na chwila, w którą polityka Prus na nowo ustępuje, i 
4 trudno niczauważać niespokojności, która w umysłach 
h wypadków panuje. Tyle na dziś co do Nie - 


czeni 
dzo poważ 
dla tego te 
względem najbliższy e 


ry” same drobne wiadomości o utarczkach przednich li- 


nij bojowych. Ostatni rekonesans nie ustraszył ani Soleztyńczyć 
ków, ani Duńczyków. Jedni i wee pozostali w swoich pozy- 
cyach. Donoszą jednakże, że Duńczycy gotują s'ę do stanowczego 
boja; pod Rendsburgiem zamyślają raz jeszcze zmierzyć się z Hol- 
sztyńczykami. Jak armia tych piech posiłkami z Niemiec, tak 
PEP yzmocniła się posiłkami sj Norwegii i Szwecyi. Jakie pra- 
je służy i drugiemu. Składki w Niemczech dla 
hne; co do rezultatu summ zebranych, bardzo je- 
dunak mierne. Zdaje się, że ani do sto-tysięcy niedojdą. — Tu 
pokazuje się znów cholera. Pojedyńcze dotąd tylko były 
ale niecierpliwe i niebczpieczne. Przy ostrożności może 
da się wstrzymać jej a > saw kamane w któ- 
: jaż ty rzechodnio a a. 
rymby tu chociaż tylko PW LOCH k i i 
W dziennikach włoskich znajdujemy PR M pałki 
pnego wypadku, który tpeć agi) we zh NIŻ È 
nii i nieporozumienie między: duchowiens Re 
szkańcami nanowo zaostrzyły : „Minister sardynski, 
de Santa Rosa znajdował się W niebezpieczeń- 
stwie zdrowia, przywołano więc księdza VA kościoła 
Szo. Karola da udzielenia ostatnich sakramentów; 
ksiądz przyrzekł, ale obietnicy niedotrzymał ; wzy- 
wano go przez trzy dni do chorego, ani razu nie- 
rzyszedł i minister umarł bez ostatnich sakramen- 


wo jednemu, tak 
Holsztynu powszeć 


w miejscu 
przypadki, 


oe; swiono zaś tćj ostatni posługi religijaćj 
wat bo zmarły był to jeden z członków. gabi- 
netu, który najmocnićj obstawał xa sę SD owoc 
diego. Wyprawiono natychmiast py ary: rów 
dla doniesienia królowi o niepokoju; . ry począł xt 
między mieszkańcami objawiać 5. PAKP Ry ca 
Siccardi do Turynu. Minister wojny o ROZSZ = 
cybiskupa zapytując £0, czyl waz i ię o RARE > 
mówiono panu de Santa Rosa oma CE i -i fraas 
a następnie i pogrzebu. Areybiskupr ah EO an 
twierdząco. Minister wystawił mu op: Pii a oe 
kie to dziwne postępowanie może za Gi > with 
i zwołał radę ministrów dla udzielenia rI A jej yti 
dzi arcybiskupa. W ciągu narad go 7 ak 
ralny wikary dyecezyi donosząc, Że pach kie Siia 
nat swój zakaz pogrzebu.“ Dzienniki tufyn* 3 RA 
tego, podają trzy proklamacye do Gdesska ao Bos 
sta, zapraszając ich na pogrzeb pana de Santa d ri 
Jedną wyda? naczeinik gwardyi narodowćj, Cruga 


m 


'bo też w przeciwnym 


CZAS. 


qnestor bezpieczeństwa publicznego, a trzecią mer 
miasta. Dziennik Croce di Suvoya opisuje pogrzeb 
ministra : 

„O 67, rano zebrała się gwardya, narodowa na 
placu Sgo Karola, który był otwarty jak zazwyczaj 
bez oznak żałoby dub napisu. Publiczność zgroma- 
dzała się powoli, kiedy kilku chłopców poczęło ci- 
skać kamienie na sąsiednia bramę kościoła otwiera- 
jaca komunikacyą do klasztoru Śgo Karola; otworzy- 
ły się drzwi £ Patwościa i około stu ciekawych We- 
szło do- klasztoru, szukając proboszcza Pitavino i 
księdza, który odmówił ostatniego pomazania panu 
de Santa Rosa. Na szczęście do większego niepo- 
rządku nie przyszło. 0 godzinie 8 żałobny orszak 
wszedł do kościoła, a uroczystości religijnej przy- 
tomni byli. wszyscy ministrowie, posłowie, urzędnicy 
i licznie zgromadzeni mieszkańcy,“ , 

— Uzupełniamy opis tego smutnego w Turynie zaJ- 
ścia, artykułem 2 dzisiejszych Debatów, które, jak 
mówią, chcą poprzestać na bezstronnem opowiedze- 
nia. Wszystkie dzienniki czerpią z gazet piemont- 
skich niechę(nych sardyńskiemu duchowieństwu, wszy- 
sikie jednakże podają fakta dosyć z sobą zgodne-— 
Niezgadzają się tylko K4 sobą co do wyroku: i tak 
większa część dzienników wiedeńskich potępia arcy- 
biskupa i duchowieństwo, francuzkie, a mianowicie 
Debaty uniewiniają księdza Franzoniego, dziwia się, 
że rząd papieski stawia tyle trudności Piemontowi 
ukazując się tak drażliwym z powodu prawa, które 
wreszcie niczem innćm nie jest, jak tylko bladą ko- 
pią konkordatu zawartego między rządem francuzkim 
i Piasem VII. My, przyznając, że duchowieństwó 
sardyńs'ie winnoby może ukazućsię więcćj pobłażają- 
ce, i żałując, iż z taką występuje zaciętością, nie- 
możemy zaprzeczyć, że jest w swojćm prawie: al- 
bowiem ze stanowiska prawnego wychodząc, naczel- 
na władza każdego stowarzyszenia (a kościoPowi 
służą prawa stowarzyszenia) może względem człon- 
ków swoich, dopóki są członkami. postępować tak, 
jak uzna za stósoewne. Jeżeli nikt nie może przy- 


musić pojedyncze indywidua do wyznania takićj, a 
nie innej religii, jakżeż usprawiedliwić przymus, któ- 
ryby krępował wolne postępowanie władzy zwierzch- 


niczćj tego wyznania. | ; : że 

„Na łożu śmierci, mówią Debały, leżącemu mini- 
strowi Wiktora Emanuela hr. de Santa Rosa, mimo 
usilnych prośb Żony i familii odmówiono ostatnich sa- 
kramentów, których chrześcianin żąda zanim się sta- 
wi przed sądem Boga. Zaledwo władza kościelna 

zyjeła zwłoki zmarłego do kościoła i dozwoliła 


ot d AGE ; s 
piło, jak- się zdaje, dopiero z obawy rozruchu, ale 
protestując o ile to by?o w jego mocy przez nieobe- 
cność władzy zwierzchniczćj tćj parafii, gdzie się 
żałobne odprawiało nabożeństwo. 


„Widząc się już bliskim śmierci hr. de Santa-Ro- 


sa w godzinach rannych 5go Sierpnia otrzymawszy 


rozgrzeszenię od swojego spowiednika, zażądał od 
proboszcza Sco Karola w Turynie sakramentu osta- 
iniego pomazania. Proboszcz, przybył do chorego i 
oświadczył mu, że ponieważ 5hierC jego przewidzia 


no na kilka miesięcy naprzód, wydanym więc został 


rozkaz przez arcybiskupa turyńskiego, aby nie da- 
wać ostatniego sakramentu, chyba pod warunkiem 
publicznćj dekląracyi, że al o na radzie ministrów 
wotował przeciw propozycy! prawa Siccardiego, al- 
razie poddaje się karze ko- 
ścielnćj i wypiera się tego prawa. Skoro propozy- 
cya tę uznano za ubliżającą Honorowi dogorywające- 
go, oddalił się proboszcz i mimo usilnych błagań ro- 
dziny niechciał udzielić sakramentu. Nic nie zachwia- 
Po jego postanowienia; zreszlą było za późno, bo hr. 
oddał już ducha. E 4 

„Cóżkolwiekby mogła zrobić rodzina hr. de Santa- 
Rosa dla ukrycia takiego wypadku niepotrafifahy ni- 
gdy przeszkodzić, 35 publiczność nie dowiedziała 
się o wszystkiem. Zaraz teh W. stolicy objawiło się 
wielkie wzburzenie, poczęto się kupić po ulicach; roz- 
ruch stał się nieunikniony i dzięki tylko energii rza- 
du i załogi, Taryn nie był świadkiem zdarzeń, które 
zasmuciły Paryż w r. 1831; opinia bowiem publi- 
czna wystąpiła przeciw duchowieństwa. Ten okro- 
Po. Slan rzeczy trwał prze% cały dzień 6go, rząd z 
jednćj strony usiłował uśmieZ3Ć oburzenie ludności, 
4 dragićj nakłaniaP dachowiefstwo do zgody. Dwaj 
członkowie gabiietu minister Nojny margrabia de ła 
Marmora i minister sprawiedliwości hr. Siecardi, u- 
dali się na wieś do mieszkania p. Franzoniego arc. 
inryńskiego żądając odeń, aby odstąpił od swego po- 
stanowienia, Arcybiskup pokazał im najwyraźniejsze 
rozkazy, jakie otrzymał z Rzymu, i zezwolił tylko, 
aby ciało hr. Santa-Rosa przyjęte było nazajutrz w 
parafii. Wszakże koncessye te były juž zapóźne; we 
środę tojest dnia 7, oburzenić ludu wzrosło nadzwy- 
czaj, i musimy z żalem powiedzieć, że nabożeństwo 
na którem znajdowały się Wszystkie magistratury, 
gwardya narodową i publiczność przerwane zostały 
manifeStacyami wymierzonemi Nie przeciw kościoło- 
wi, Ale przeciw mieszkaniu achowieństwa. Zwierz- 
Chne władze parafii czy 


4 to zobawy, czy też w skut- 
ku otrzymany chi rozkazów, Die pokazały się podczas 


3 


obrzędu, ale ta nieobecność dygnitarzy kościelnych 
posłużyła tylko do podniesienia blasku, jaki mieszkań 
cy chcieli nadać pogrzebowi hrabiego de Santa-Rosa,« 

Dalsze wiadomości wyczytujemy z Risorgimento z8, 

„Minister w obecności szanownego swego spowie- 
dnika, chciał złożyć uroczystą deklaracyą, Że su- 
mienny brał udział w czynnościach rządowych, bę- 
dąc przekonany, że nie gwałci w ten sposób obo- 
wiązków swoich religijnych i że miał silne postano- 
wienie umrzeć w łonie kościoła katolickiego. KS: 
Franzoni are. turyński nalegał, aby dogorywający wy- 
par? się uroczyście swych opinij i oświadczył, że był 
uwiedziony i wprowadzony w błąd. Można sobie 
wyobrazić opłakaną scenę którćj upór ten by? przy- 
czyną. Nakoniec hr. de Santa-Rosa wycieńczony z 
sił, bPagając jeszcze raz proboszcza, aby mu udzie- 
li? SS Sakramentów, odezwał się do Żnny i przy= 
tomnych nieutulonych w płaczu. „Boże Święty, żą” 
„dają ode mnie tego, na co sumienie moje zgodzić się 
„nie może. Czterech mam synów, nieodziedziczą oni 
„po mnie zniesławionego imicnia.* 

„W krótce potem otrzymawszy błogosławieństwo od 
swego spowiednika, umarł całując krucyfiix. Oto są 
fakta, za których autentyczność ręczymy. Z przy- 
jemnością widzieliśmy w pogrzebowym orszaku p. 
Santa-Rosa ambasadora francuskiego p. Ferdynanda 
Barrot. Widzimy w manifestacyi tćj, nietylko fakt 
pocieszający ale i nadzieję. ileż bowiem oszczerstw 
drukują we Francyi przeciw naszemu krajowi i in- 
stytucyom. Obecność p. Ferdynanda Barrota jest naj- 
większą i najuroczystszą manifestacyą, jaką mogą u= 
czynić mieszkańcy przeciw nikczemności party; P+ 
Barrot chciał protestować przeciw postępowaniu nie- 
których swych rodaków. Jeżeli to jest prawda, że 
p. F. Barrot wyraził opinią 0 ostatnich godzinach p. 
de Santa-Rosa taką, jakąśmy słyszeli, winnismy mu 
złożyć podziękowanie w imienia kraju. Z radością 
widzielibyśmy we Francyi przyjaciołkę powstającćj 
wolności; tego wywaga po nićj logika i historya.” 

„Kan. Pernali intendent jeneralny dywizyi turyvń= 
skićj i kan. Bellono syndyk miasta udali się ze sfuż- 
bą sądową do klasztoru zakonu ś. Karola doręczając 
ojcom rozkaz rządowy wydalenia i spisania inwenta=- 
rza wszelkićcj własności klasztoru. Zakonnicy nie 
stawili żadnego oporu; Żądali tylko dozwolenia na 
napisanie i pozostawienie protestacyi przeciw temu, 
jak nazwali, łupieztwu; ale kiedy się dowiedzieli, że 
'ch kawalerya królewska odprowadzi na miejsce prze- 
znaczone, korzystali ze sposobności aby dodać wy- 
rażenie: ulegając przemocy. Powiedzianoim, iż odjadą 
3 o też wymażą ten frazes. 2 zili się na- 
tychmiast na wymazanie wiedząc, że wfasne ieh bez- 
pieczeństwo wymaga eskorty, która też w tym tylko 
celu była im przydana. 

„Kiedy już wszystko było w gotowości. wyjechali 
w dwóch powozach o godzinie w pół do Sćj; towa= 
rzyszyła im gwardya narodowa i w San- Salvario 
oddała ich Karabinierom. Jest ich pietnastu: 10 u- 
daje sę do klasztoru Saluces, 5 do Aleksandryi. Za= 
brali z sobą pieniądze i przedmioty do pierwszćj po- 
trzehy służące. Do hody tego klasztoru razem z ko- 
ściołem $. Karola wynoszą rocznie, jak mówią, 32 
tysięcy fr. 

„Znaleziono kilka korespondencyj a między innemi 
własnoręczny listarc. Franzoniego, który im zabrania 
udzielić ostatnich sakramentów hrabiemu de Santa- 
Rosa, jeżeli nie podpisze żądanego wyrzeczenia się. 
Nabożeństwo kościelne nie będzie cierpiało na od- 
jeździe zakonników; installowano natychmiast księży 
Świeckich do parafii. Mocny oddział gwardyi naro- 
dowéj utrzymywał porządek i spokojność publiczną. 
Aresztowany ks. Franzoni został zaprowadzony do 
Fenestrelle; w ten sposób zapobieżono zamieszaniu.“ 

aaa 
Kronika miejscowa 

Kraków 16 sierpnia. Pudzić się nielubimy: i dla tego wiedząc 
iù w piśmie naszem rubryka Kroniki miejscowej jest najwięcćj 
(często nawet sama jedna tylko) czytaną w Krakowie, ponią LI 
wiadomości, które nas doszły. Pierwszą 
o kraju JE. hr. Gofachowskiego. Nie na- 
wdopodobieństwa aż, dopiero po po- 
rema na ukończeniu będące prace 
dy przedłożonemi zostaną. Try 


mieszczamy dwie ważne 
jest opóźnienie pówrotu d 
stapi on, według wszelkiego pra 
wrocie Cesarza do Wiednia, któ 

izacyi Galicyi dotyczące wte 
Ia dążą pme pabliezności KASZ, zał ją z pewnego 
źródła, jest ta, iż wszelkie dsienaikąstkć EA o przemianie 
miasta naszego w niesdobytą foc? są Pe = Roboty for- 
tyfikacyjne w około Krakowa praana nige mp mają zupełnie ce- 
lu uczynienia z niego foreo; raj pociągną też wcale następności, 
których wymagają miejsca HEEN nie TER g0, i zapewnić 
możemy, że gród nasz nie „ee: anie w niczóm używać korzyści 
jakie przysługują miastom otwartym (offene Stadt). 

— Handel zboża na naszym targu Znacznie się ożywił, ceny też 
poszły w góre, i tak żyta Podniosła się do 20 a pszenica do 26 
złp. Wszakże „eż dg nie trzeba przypisywać épars 

, iorom, I zd1or A a. 4 
nym zaj, niedostatecznemu 4 CHEREN oia niony p- 
trzymają się zapewne až do końca żniwa. SW i 

‘Cena wetny dotychczas się niezmieniła aczkolwiek ZW 

sia spadła. Rzepak anie nh u”) „ dobrze ż 7% zimowy 
era i Eate. [RTW 7 piacony do Sprzedano kilka- 
Mader po TIIS złe da dA Spyzośniu po 12', zfř. 


CZAS. 


PC E A O O CE r 88 85, W 


| 
Urzędowe. | 


(132) | 


RADA MIASTA KRAKOWA 

Wydział Porządku i bezpieczeństwa. 

Wzywa Sebastyana Weiss popisowego z roku 1825 z pod Nru 
499 w gm. IV aby w przeciągu sześciu tygodni na placu assente- 
runkowym celem zadosyć uczynienia obowiązkom wojskowości się 
stawił, w przeciwnym bowiem razie, za zbiega rekrutacyjnego u- 
ważanym będzie. — Kraków dnia 2 sierpnia 1850 roku. — Vice-Pre- 
zes, J. Puprocki. — Z. Sekr. Jlny, J. Estreicher. (1-3) 
RODNE 2 


[131] 


N. 12,094. 


CESARSK0-KRÓLEWSKI TRYBUNAŁ, 

Miasta Krakowa i Jego Okręgu. 

W myśl artykułu 12 ustawy hipotecznaćj z r. 1844 wzywa wszyst- 
kich prawo mieć mogących do spadku po Kwie Stankiewiczowćj po- 
zostałego, składającego sie z połowy wartości domu pod L. 352 
w gm. IX pofożorego, ażeby sie z prawami swemi w ciągu trzech 
miesięcy zgłosili, w przeciwnym bowiem razie, spadek w mowie 
będący zgłaszającemu się Józefuwi Stankiewiczowi przyznany bę- 
dzie. — Kraków dnia 25 czerwca 1850 roku. 

Sędzia Prez. du/acy. J. Czernicki. 
(1-3) Z. Sekr. P. Burzyński. 
222, 


N. 3616. 


N. 


CESARSKO0-KRÓLEWSKI SĄD POKOJU (130) 


Okregu II Mogilskiego. 


Stósownie do art. 52 ust.o włościanach usamowol. i na zasadzie | 


art. 12 ust. hyp. z r. 1844 wzywa mających prawo do spadku po 
niegdy Augustynie Wojciku włościaninie z wsi Olszanicy pozosta- 
łego, szczególnićj z domu i gruntu morgów 5 składającego się. a- 
by, z prawami swemi do spadku tego w przeciągu miesięcy Uuzech 
do ek, Sądu Pokoju zgłosili się; po upływie bowiem tego czasu, 
pomieniony spadek zełtaszającćj się Katarzynie z Prochalów lo Woj- 


cikowćj 20 Zagórskićj jako uniwersalnćj dziedziczce testamentem 
urzędownie sporządzonym ustanowionćj, całkowicie przyznanym zo- 
stanie. — Kraków dnia 23 lipca 1850 roku. 
(1-3) X. A. Wolniewicz. 
J. Zuberski pisarz. 


G) 


Uwiadomienie. 


(126) 


Gdy lieytacya towarów korzennych i sprzetów do prowadzenia | 


handlu potrzebnych na dzień 22 lipca r.b. z powodu wynikłego po- 
žaru do skutku nie doszła, przeto niniejszćm zawiadamia się. IŻ 
termin do licytacyi powyższćj na dzień 19 b. m. i r. godzinę 9ta 
z rana oznaczonym zostaje. Chęć zatóm licytowania mający na 0- 
znaczonym terminie do Sukiennie do sklepów N. 3, 4, 5 i 6 gdzie 
licytacya odbywać się będzie, przybyć raczą. 
Kraków daia 13 sierpnia 1850 r. 
Sebastyan Koryłowski e. k. Not. Publ. 


inserafy. 


Jan Nepomucen Galli 


RZEŹBIARZ I KAMIENIARZ 


upoważniony od Rzadu : : 
Z powadu nieszczęśliwej pogorzeli dnia 18 linea r. b. mieszkanie 
swoje z ulicy Grodzkićj z pod N. 225 gminy II przeniósł na ulicę 


Stradom pod N. 20 gm. VI na przeciwko Seminaryum XX. Missy- | 


onarzy. | jak poprzednio doznawał w przedmiotach swćj sztaki 
ciągłych wzgledów Szanownćj Publiczności. tak i obcenie ma na- 
dzieję, że i nadal temiż udarowanym zostanie. (90-2-3) 


[22] 


' 


| 


wziąść na Podgórzu N. 75 u p. Gottschalka. 
| 


Na korzyść 
POGORZELCOW MIASTA KRAKOWA! 


Klęska jakićj miasto nasze doznało, natclnęTa księgarzy wie- 
deńskich pp.: 


PFAUFSCH & VOSS 


myślą zajęcia się wydaniem dzieła poetyckiego. utworu jednego ep 
znakomitych tego czasu wiedeńskich poetów. któren dfugo ! z mi- 
Tością (jak się wyraża) pracował nad swóm dziełem. Przedmio- 
tem jego jest s(farożytny gród Piastów i Jagiełtów, jcg0 dawna świe- 
iność, okazałość, potega, jego pomniki, jego zasług! około cywi- 
lzacyi europejskićj położone. jego niegdyś wysokie znaczenie w ro- 
dzinie znakomitych Europy miast itp. itp. Jesito wiązanka liryczno- 
epickich poczyj pod napisem: 


Von einer verschollenen Kónigsstadł 
Łyrisch-epischer Riomanzenkran=. | 
Połowę ceny prenameracyjnćj przeznaczają Wy- 


| dawcy na korzyść pogorzelców Krakowa. 


Cena. prenumeraeyjna za dzieło okofo 15 arkus 
jave wynosi: za egzemplarz broszowany x 
za egzemplarz w sarsenet oprawny i złotem wye 

Pod wzgledem typograficznym nie zostawi 000 
tém bardziej że typograf ma zamiar przesłać Je 
przemysio” ą w Londynie. „ e i E > 

Expedycya Czasu oliarujac pośrednictwo swoje w tym wzgledzie. 
zaprasza wszystkich chęć mających przyczynienie się i tym sposo- 
bem do powiekszenia darów dobroczynnych na korzy ść pogorzelców 
składanych. aby raczyli do jéj bióra zgłaszać SIE z prenumeratą, 
gdzie im bilety preńumeracyjne wydane bedą. przy pomiinsjae Zara- 
zem że tych tylko ezzemylarzy połowa ceny na cel wzmiankowany 


przeznaczona jest, które do końca września r. b. zamówione będą. 


zy druku obejmu= 
a Rainim. k 
iskany 2 , 36 kr. 
nic do życzenia. 
na wystawę 


Pońpisany ma honor zawiadomić Szanowną Publiczność, szeze- 
gólnićj właścicieli kamienic pogorzałych, iż u niego każdego czasu 
wszelkie obstalunki tyczace Się dostawy 


CYNKU WALCOWANEGO 


na pokrycie dachów itp. służącego przyjmują się, a to cenami stó- 
sownie do fabryk hutniczy ch” pruskich; zarazem zawiadomia inte- 
ressowanych, iż cynkdeckera czyli majstra do pokrycia dachów itp. 
roboty na model szlazkowy w ykonyw ajacego. cena umiarkowana za- 
rekomendować może. Życzący sobie nabyć cynku lub wzmianko- 
wanego majstra, maże sie każdego czasu zgłosić do podpisanego 
w domu pod L. 130 w gm. VI zamieszkałego. 
(119-1-3) M. Birnbuum, Agent handlowy. 


W Wieliczee jest Dworek do sprzedania lub do wy- 


ý najęcia na 3 lub G lat, składający sie z 9 pokoi, ku- 
j H== m ERADRZ spiżarni 3. tyleż sieni; strychy. piwnica du= 
RZ za, stajnie, wozownie wielkie. ogród pod 3 korce wy- 
siewu cały oparkaniony, do teso ładny stawek i drzewa owocowe. 
Może być na 3 partye wynajety. Bliższą wiadomość można po- 


(101) 


NAN FREEMLEEN 
JUBILER 


dotkn'ety pożarem w d. 18 z. m., przeriósł sklep swój z wyrohami | 
złotemi-i srebrnemi z ulicy Grodzkićj z pod N. 37 w ulicę Flery- ! 


ańska pod N. 554 do sklepu brata swojego zegarmistrza, 0 czóm 


Szanowną Publiczność zawiadamia, polecając sie jéj Taskawym | 


wzgledem. (85-2 -3) 


| 
I 


EDR EREZE4 (X 


FRANCISZEK SĄDECKI 


poleca Szanownćj Publiczności swój w Samborze nowo-założony: 


HANDEL GALANTERYJNY 
KORZENNY I MATERYAŁÓW 


i obowiezuje się dostarczać po najmierniejszysh cenach w najnow- 
szym smaku wszelkich towarów do strojów damskich i męzkich, 
wyrobów złotych i srebrnych. zegarów stołowych i kieszonkowych, 
kapeluszy, rękawiczek, porcelany, fajansów itd., również win we- 
gierskich, reńskich, francuzkich , serów różnego gatunku, marynat, 
owoców zagranicznych i korzeni wszelkiego rodzaju; oraz przyj- 
muję wszelkie obstalunki do sprowadzenia towarów i przyrzeka je 
w najkrótszym czasie uskutecznić. (95-2-12) 


Odnośnie do obwieszczenia Pisarza c. k. Try- 
bunadu M. K. z dnia 5 czerwca r. b., zawiadamia 
się Publiczność, że ogłoszona licytacya sprze- 


| daży wieczystćj dzierżawy folwarku Dąbie i ka- 


mienicy pod E. 424/5 przy ulicy STawkowskićj, 
odbędzie się stósownie do warunków licytacyi w d. 
20 sierpnia r. b, F. Baumgardten. 
(131) 
0 
CENY ZBOŻA 
na Targowicy publicznej te Kleparzu przy Krakowie w trzech 


gatunkach praktykowanego. 
c raaa 


W KRAKOWIE 1. Gatunek.|(l. Gatunek | HMI. Gatun. 
dnia 12 i 23 sierpnia 1850 roku. 
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Sporządzono w biórze Kommissaryatu Targowego 
Delegowani Obywatele: kommissarz Targowy 


W. Dobrzański, 
Pyzorn Adjunkt. 


Stanisław Zamojski. 
Ferdynand Ruumgurdten. 


(6) 


c. k. uprzywilejowanego zakładu zabespieczającego 


Assicurazione Generale w Tryeście 


zawiadamia niniejszćm interessowaną Publiczność przez popa jeneralnych RY iż w ciągu roku 1849 tytułem wynadgrodzenia szkód zanPaciła: 

a) w Galicyi, Bukowinie i w Wielkiem Księstwie Krakowskiem Zr. m. k. 91.970 kr. 4- w austryacko nad-brzegskim kraju A 4 5 Zir. m. k. 113.662 k 
z Ą z ©) y 3 k) bais 2 3.662 kr. 51. 
6) w Austryi pod-i nad Ensą |. 5 5 z BiG „ 91.165 „ 12 w Styryi p j > 15.822 9 
c) w Morawie i Szląsku 3 > ; : Ady 81.164 „ 47- l) w Karyntyi y ~ ž . F PE "80 7 30. 
d) w Czechach . > . . . » OTEP i EA e EESO u m) w Krainie è K á z » s 4 9.003 = 32. 
7, w Węgrzech . . . . . » » 104.506 „ 27% Ap W Lombardzko-wcnecyańskim państwie x > 135.679 ” 2. 
J ow Sławonii -= * : s  » » 9.5527 „16 ) w Tyrolach i Foralbergu ` $ Ę 5 s 7.073 P 27. 
9) w Kroacji ESTAT, Penh o rf J 16.626 „ $ | r) w zagranicznych państwach  . > . S z 54.797 2 49. 
h) w Granicy wojskowéj i w Siedmiogrodzie papens n 3,1412 , 49 tudzież za koszta likwidacyjne z à ZS» 40.355 „ 47. 
Więc razem monetą konwencyjną > . Zir. 11.203.553 kr. 49. 


: C. k. uprzywilejowany zakład Assicurazione Generale w Tryeście zabczpicczając od szk! 
ziemiopłody i bydło. przyjmuje także do zabezpieczenia į na życie człowieka, kapitały lub fas 
zapewniającym złr. 27.300.000 składającym się: z różnych funduszów rezerwowych złr. 3.000.000: 7 kapitału początki 
łów złr. 1,700,000 — odpowie tak jak i dotąd wszędzie i zawsze w godny sposób pofożonenu weń ganfan a wynadgr 
i rzetelnie, pochlebia sobie, iż do liczby już tak znacznćj swych uczestników, nowych jeszcze zjedn®? sobie zdoła, 

Celem ufatwienia przystąpienia do Assekuracyi w Galicyi, Bukowinie i w Wielkiem Księstwi? 
i żądanych informacyj tudzież formularzy 


cenia co do zabezpieczeń starannie i spiesznie załatwiaj 
Eugeniusz Ric 
we Lwowie 


tetti 


ZN NN 
Ba. Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 
rant 1 


Dakaty zżyj 9, 27. — Listy zastawne Król. Pols bez kuponów 100 '/, 


ist R A > > 3 
zwać 10a Vaene jakie żądają 99'/, dają 99%, — Cwancygiery 
Kars wj! Z dnia 14 sierpnia. — Motaliki 86.1, — Nowa 


„zka SŁY,,. Ź 
pożyczka m ie: — Akcye Banku wiódeńs. 1162. > Akcye Kolci żel. 
TH Agio 00 Ol 22 Azio Od srebra 16. 


2 
e ski z i 
Kurs wrocław a d. 15 ierp. Banknot. austryac. 87'/,. — 


Polskie papiery 967, — Listy zasta A 
Akcye kolei żel. Krako. -ÓTRO-Gzlna 691,  re a 


akowski z dnia 17 sierp. Banknoty 91'⁄. — Pruski ku- | 
04/,.— Imperyały ros. 34. 24.— Ruble srebrne nowe 100',. | 


ly- ogniowej 


dochody: 51579, równie. za ż 


Krakowskiem, ust 


do podań bezyfatnie udzielają. 


(nawet od uderzenia pioruna) budynki mieszkalne i gospodarskie, meble 


Jeneralni Ajenci e. k. ZakPadu zabezpieczaj?ceZo »„Assicurazioże Gener 


. towary, sprzety, 


Veia jakoteż w przypadkach Śmierci wypłacone bywają; posiada w stałym funduszu 
wego złr. 2.000.000. i z rocznych dochodów, z premijów i z procentów z kapita- 
adzając osobom, z téj zbawieunćj instytucyi korzystającym, poniesione szkody prędko 


anowione są w wszystkich miastach na prowincyi Pod-agenci, którzy wszelkie zle- 


J. B. Goldmann 


w Tarnowie 


aleś w Trycście. 


SPOSTRZEZENIA METEOROLOGICZNE. 


, | 4 |STANBAROM. |, CIEPZA| FRĘŻNOŚĆ | KIERUNEK 
z | z | wmierzepa- | . Pary wodaé 7 
Ź N |ryzkiój spro- |  wedlu€ pal j wiatru 
à | S | wsadzony do Rógoi”3 ły i 

© |0* Róaumora. | Pó czyli a. natężenie. 


16 | 2 | 2737, 63 | f 23" 0 | 5”.54 
e Jo ».%, 20 + 17. 3 6. 84, ppn. zach. „ 
IKE: ASTA O 27 ka ŚR dui» ia | 


pł.wsch. słaby pogoda z chm. 


ATMOSFERY.| NAPOWIETRZNE 


ZMIANA TEMPERATURY 
w 


STAN ZJAWISKA 


ciągu 
od 


dnia 
do 


przed 12 deszcz drobny] - 


błyskawica + 2404. 


kad 
» i 


7 14.'0. 


Do dzisiejszego numeru dołącza St 2i numer Dodatku Rolniczego. 


